WrADOMOŚCI KRAJOWE. 
DosirsisNie on Wovska DzraŁAJĄCEGO: 
Wszystkie gazety warszawskie umieściły rap- 
port JW. Główno-Dowodzącego Hrabiego Dybie 
cza, w brzmieniu następującóm: i 
Jenerat- Adjutant, Hrabia Dybicz, naczelnie 
dowodzący 2gą Armiq,, złożyt Nayjaśniegszemu 
| CESARZOWI i KRÓLOWI rapport osnowy 
następującey, datowany 2 obozu pod wsią Ma- 
dra, dnia 31 maja (12 czerwca) 


1829. | 

Poedrawiam osypoddaniey Waszą Cesarską 
Mość, zwycięztwem, jak nayzupełnieyszćm, otrzy- 
manćm w dniu 5o maja (11 czerwca) przez zwy” 
ciężką Armią Waszey Cesarskiey Mości, nad Wiel- 

kim Wezyrem, przy wsi Muławcze, w blizkości 
i twierdzy Szumli, ; 

Z rapportu mojego z dnia 25 maja (4 czerw- 
ca) Wasza Cesarska Mość zawiadomionym byłeś 
© poruszenia mojóm zpod twierdzy Sylistrył z kor- 
pusem Jenerała Hrabiego Pahlen, tak dla złączenia 
się z korpusem Jenerała Roth, jak również dla ocale- 
ni zc miasta Prawody, trzymane- 
go przez dni 10 w oblężeniu przez Wielkiego W e- 
zyra. Dia dopięcia tego dwojskiego celu, a obok 

tego i dla zmuszenia Wielkiego Wezyra do sto- 
| czenia walney bitwy, postanowiłem działać szyb- 
kićm poruszenieta na jego kommunikacye, do twier- 
dzy Szumiż rozciągające się, i w tym cela wyru- 
szywszy zpod Sydisżrył , poruczyłeła oblężenie 
tey twierdzy Jenerał-Leytnantowi Krassowskiemu. 
Trudue i prawie niepodobne do przebycia drogi, 
zostały naprawione przez niespracowanych i zrę- 
cznych pionierów 6go batalionu, i postawiły Ar- 
mią w możności połączenia się w dniu 29 maja (10 
czerwca) z Jeneratem Roth , oraz zajęcia nocną 
porą wąwozów, w tyle woyska nieprzyjatielskie- 
go znaydujących się, a przez które tak żywności, 
jako też wszelkie parmśky weinnte dostarczane by- 
LJ woysku Wielkiego VVezyra. | 
" Poruszenie moje z korpusem Hrabiego Pahlen, 
d zasłoną naszych partyzantów , było wykona- 
skrycie, že zdziwiony Wezyr dowiedział 
się o tém dopićro wtenczas , kiedy wąwóz przy 
Madra (na kartach oznaczony pod nazwiskiem 
Madarda) był już w neszey mocy ; "lecz i tu 
mniemał on, że jest to tylko część korpusu Je- 
nerała Roth, który oddzielił 10 tysięcy woyska 
dla utrudnienia mu kommunikacyj, W tym sta. 
nie rzeczy, pozbawionym będąe sposobów dosta- 
nia swoich zapasów , Wielki Wezyr odstąpił od 
oblężenia twierdzy Prawody w dniu $6 po połu- 
dniu; i wyruszył z całóm woyskiem ku wąwozom 
Kulewcza, w zupełney nadziei zniszczenia tego ma- 
iego korpusu. 
Okoła 100 
za zbliżeniem się na l 
dniach 3% 13%, na drodze od Turk- Arnautlar ku 
Janibazar idaley ku Szumli, Jenerat- Leytnanto- 
wi Baronowi Kreutz, składającemu nastą awan- 
, gardę, jednozgodnie zeznali, Że Wielki Wezyr ze 
40 tysiącami woyska znayduje się około Prawo- 
dy, i nie wić bynaymniey o Daszem przybliżeniu 
się. Te tak pomyślne okoliczności dały mi czas 
i możność do zupełnego zrekoguoskowa ja o Świ- 
cie dnia $3 wszystkich dróg, 
ki Wezyr mógł przeyść ku Szumii, — i gdy niektó- 
rzy niewolnicy, ujęci w zaymowspym przez nas 
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ludzi jeńców Tureckich , którzy 
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w Wilnie w Poniedziałek dnia 17 Czerwca v. s. 1829 Roku. 


(wąwozie, powiedzieli, że część armii Wezyra już 
w dniu 3% kn wieczorowi tam się przybliżała , 
lecz że sam Wezyr przechodzi boczną drogą od, 
strony /Markowcze przez Komarewo i Marasz; 
dla tóm pewnieyszego więc 0 tćm przekonania się, 
rożkazałem zrobić zrana o gtey godzinie dnia $? 
-silny rekonessans 10 batalionom piechoty i 4szwa- 
dronom jazdy z 12 działami artylleryj. Do czasu 
zbliżenia się naszego, nieprzyjaciel nie pokazywał 
więcey nad 5 tysiące ludzi piechoty, artylleryi i 
jazdy ; lecz zaledwie kolumny nasze i artylierya 
posunęły się przeciwko niemu, natychmiast uka- 
zała się regularna piechota nieprzyjacielska, ,sfor- 
mowana w czworoboki, jazda w kolumaach uszy= . 
kowanych i liczna artyllerya. Dowiedziałem się 
od jeńców, że sam Wielki Wezyr tu się zna e 
duje z 22 półkami piechoty regularney, kilku pół- 
kami jazdy i do 15 tysięcy piechoty i jazdy Ana- 
tolskiey nieregularney. ieograniczone męztwo 
półków naszych i chęć starcia się z nieprzyjacie- 
jem, zrządziły, że zaraz z początku przyszło do 
naykrwawszey bitwy , tak dalece, że znalazłem 
się w potrzebie posłać jeszcze dwie brygady pie- 
choty z należącą do nich artylleryą, jedną bryga= 
dą jazdy i jedną bateryą pozycyyną konną. 

„ To wzmocnienie sił, szczególniey zaś odzna- 
èrające się działanie bateryi pozycyyney konney 
Nre 19, pod osobistóm dowództwem walecznego Je- 
nerała „Źrnoldi, i dzielne attaki półków huzarskich 
Pawłogradzkiego i Irkutskiego, bóy zrównały , i 
po nayzaciętszey walce z jedney i drugiey strony, 
nieprzyjaciel odstąpił do lasu, gdzie zajął nader 
mocną i dogodną pozycyą, i zostewił pole „bitwy, 
pokryte trupami wyborowego swojego woyska re- 
gułarnego. Po cztórogodzinney naykrwawszey bi- 
twie umilkł ogień z obu stron, ż przyczyny wiel- 
kiego zmordowania się wojowników; czas ten zo- 
stał jednak użyty na przygotowanie sposobów, aże- 
by ostatni cios zadać W ezyrowi. SZ 

Rozkazałem zająć mieysce 6tey Dywizyi p 
choty przez 5tą dywizyą; wzmocuiłem 28% Hu- 
zarską przez 5cią, oraz całą liniją bojową przez 
rezerwy korpusu Jenerała Roth 1614 i 19tą Dy- 
wizyą. Jenerał - Leytnantowi „Baronowi Kreutzy 
który stał naprzeciwko Szumli , posłałem w ro- 
zerwę Ścią Brygadę 11tey Dywizyi piechoty i 
Buhską Dywizyą Ułanów, z należącą do nich ar- 
‘tylieryą. ; 

Wszystkie te nowe przygotowania, obok 
strat poniesionych w pierwszey bitwie przez Wiel- 
kiego Wezyra ; do tego stopnia przestraszyły go, 
Że złożył radę wojenną (podług zeznania wzięte 
go w niewolą Bimbaszy), na którey postanowiono 
cofnąć się przez Markowcze, Komarewo, ku Ma- 
rasz. Leca w ciągu trwającey jeszcze tey rady; 
wszystkie nasze kolumny z rozmaitych punktów 
poszły do attaku. Konna artyllerya pozycyyna, 
wsparta 5tą Dywizyą piechoty, i pozycyyna 10tey 
Brygady, przez trafne działania wysadziły na po- 
wietrze, z dwóch wystrzałów, kilka wozów nabo- 
jawych nieprzyjscielskich, co natychmiast naba- 
wito strachem nieprzyjaciela i zrządziło ruch w 
jego szeregach. Toż safno spostrzeżono na wszyr 
stkich punktach jego linii bojowey, niemniey ozna- 
ki rychłego oddalenia się. ; 

ziało około 4tey godziny po południu. 


To się d 
Natychmiast woyska nasze poszły szybkim krokiem 


na nieprzyjaciela; lecz om nie czekając bliZszego 
nsciśnienis. pod przykryciem silnego ognia 4 ar- 
tylleryi ratował sią ucieczką, zostawując na miey- 
scu 40 dział ze wszystkiemi jaszezykami nabojo- 
wemi, cały obóż i bagaże, do 1,500 niewolnika i 
2,000 zabitych z górą. Wzięty w niewolą Bim= 
basza i inni znscznieysi. oficerowie twierdzą; że 
armia Wielkiego WWezyra nie tylko jest rozbita, 
ale nawet, Że się znayduje w zupełnym nieładzie 
i prawie rozproszona, oraz, że Wezyr zaledwie 
mógł nyść z ostatkiein jazdy, do czego dopomo- 
gła mu droga przez las idąca, długości 8 wiorst, 
która dotego stopnia jest zawaloną bagażami nie- 

rzyjacielskiemi, że część ab piechoty w marszu 
bahsi, musiała bydź uřžytą do oczyszczenia tey 
drogi dla przeprowadzenia artylleryi. Jenerał-major 
Kupryanów, który tak mężnie bronił Prawody w 
ciągu dziesięciodniowego formalnego oblężenia, po 
oddałeniu się WVezyra udał się za nim w pogoń. Mam 
szczęście załączyć, Waczey Cesarskiey Mości rap- 
port w oryginale o jego działaniach. 

„W chwili odesłania do Waszey Cesarskiey 
Migi naypoddańnieyszego mojego doniesienia przez 
Rotmistrza gwardyi Xięcia frubeckiego , wystę- 

uję z gałemi siłami ku /Marasz, w nadziei zey- 
fein na tey drodze Wielkiego Wezyra z ostatkiem 
jego woyska, Niech Bóg pobłogosławi dokonać nam 
zwycięztwa przez ostateczne zniszczenie tey armil, 
Btrdla nasza w tey bitwie także jest znaczna, a w 
szóżególności w półkach: Muromskim, 12tym Strzel- 
ców i Irkutskim huzarskim, w których waleczni 
wojownicy położyli ochoczo życie za wiarę, Mo- 
,.marchę i oyczyznę. Między ranionemi znaydują się 
Jenerst.Majorowie Ostroczenko i Głazeriap;' mię« 
dzy zabitemi: Dowódzca półku 12g0 strzelców 
Podpółkownik FRemling. Nie omieszkam donieść 
/Waszey Cesarskiey Mości szczegółów o stracie na- 
szey, jako też o tych wszystkich indywiduach, 
którzy się w tey znakomitey bitwie odznaczyli. 
Dwie chorągwie, które mi w tym momencie przy- 
/słano od Jenerała Hrabiego ahlen, ścigającego 
nieprzyjaciela, składam u stop Waszey Cesarskiey 
Mości. i z A i 

; (popisano) Jenerał- Adjutant: 

: Hrabia Dieditsck. 

Sankt-Petersburg dnia 7 czerwca, ` 

| (Journal de St. Petersbourg). j 

Przez rozkaz dzienny pod dniem 19 maja, wys; 
dany w Warszawie , NAYJAŚNIEYSZY CesaRZ JzGo- 
mość raczył mianować jenerał-majorami półkowni- 
ków: Barona Friedericksa 2, dowódzcę półku 
erywańskiego karabinierów ; Barona Gersdorfa, 
dowódzcę 16go półku strzelców , który jest na- 
znaczony dowódzcą Sciey brygady Bmey dywizyi 
pieszey; Dobryszyna igo, dowódzcę półku piesze= 
go neyszlotskiego, który naznacza się dowódzcą 
2giey brygady 1ey dywizyi pieszey. i 
Przez naywyższe dyplomata pod dniem 12 
maja, wydane takoż w /7arszawie;, „NAYJAŚNIEY= 
szy Cneakz Jreomość raczył mianować kawalerami 
orderu 4. Alexandra Newskiego : jenerała poru- 
cznika Stefana Firabię Grabowskiego, ministra 
sekretarza stanu Królewstwa Polskiego, i jenerała 
porucznika inżenierów woysk pruskich Raucha; 
orderu Ś, FVłodzimierza 2giey klassy Wielkiego 
Krzyża, jenerała dywizyi Kossechiego, radcą isg- 
kretarza stanu Królestwa Polskiego; oraz udaro- 
, wać znakami orderu Ś. Anny 1szey klassy, osado- 
'pionemi Koroną Czsansk4,. radcę taynego Barona 


*, 


fMohrenheima. 


————— 


Sankt-Petersburg dnia 8 czerwca. 
(x Gazety Senackiey) 

Przez naywyższy ukaz J. Ć. M. do Rządzące- 

(go Senatu pod dniem 12 maja, radca kollegialny, 
rabia Kossakowski, zostający w wiedzy ministe- 
ryum spraw zewnętrznych, z naywyższych wgię- 
dow za gorliwą służbę, mianowany mistrzem obrzę- 
dow, Dworu J.C. * ) 
— Byty gubernetor cywilny  bessarabskiy 
radca stanu, Zimkowski, z przyczyny zruynowa« 
nego zdrowie, przy uayuiłościwszćm, zupełnem, u; 


, 


wolnieniu ze słażby , za służbę dziewiętnastoletniń | 
otrzymał trzecią część zupełnego wyznaczenia dld 
gubernatorów cywilnych , po 1006 rubli na roliy 
peasyi doźywotniey. 

— Radcy dworu, Rosławcowi, rozkazano bydź 
wice-guberństorem saratiowskim 2 podniesienie 
na radcę kollegislnego. i 7 
Zostający w służbie przy Jtco Cxzsąte 
BKIEY Wysoxości Czsaszewiczu, za gorliwe jey 
sprawowanie , podniesieni: odstawny szt:bs kspu= 
tan Gregorz Bogatko do rangi gtey klassy; sekreiarz 
administracyi dóbr JEco Wysokości Łowicza An- 
drzey Greyder do rangi 1otey klassy; buchalier 
Karol Kunat do 15tey klassy i piemowodzca Igascy 
SŚwieżewski do 14tey klassy, 

/— Cesarz JeGomość d: 14 maja raczył po- 
twierdzić opiniją Rady Państwa, stosownie do 
przełożenia Rządzącego Senatu, uznającą: Igna- 
cego; Józefa, Konstantego, Michała i Jana So- 
pochich, za pochodzących ze szlacheckiego rodu, ` 
z wykreśleniem Michata i Jana z popisu podu- 
sznego. i 

~ — Mayster klawikordow , Ludwik Ludeke, 
otrzymał dziesięcioletni przywiley , na robienie, 
sposobem prrez niego wynelezionym,t+go instru- 
mentu, udoskonslonego w czystości i płynności 
dźwięku, wyłącznie, we wszystkich guberniach A 
obwodach Qesartwa Rossyyskiego. 


K aórzsrwo PoLskrea. 
FI arszawa dnia 19 czerwca, 
(z Gazety Warszawskiey). 
Kommissra- WSPARCIA. 

W skutek Naywyższey Jeco Czsansto Knó- 
LEwskikr Mości Woli z dnia 22 maja r. by Re- 
skryptem Rady Administracyyney Królestwa mia- 
nowana pod prezydencyą: 

Biskupa Duimeńskiego, Pawłowskiego, Ko» 
adjutora Dyecezyi Piockiey, ką si 
z Członków: j $ "a. 
* "Radcy Stanu, Jenerała brygady Darewskiego,i 

Adolfa Hrabiego Hussarzewskiego, Kamer= 

jaakra Dworu JEGO Ussansx0-K kóLEWSKIEY 
Mość, tudzież gia 
Przeznaczonego na Sekretarza do teyże Kom- 
missyi Pawła Sobotowskiego, Sekretarza 
Bióra Rady Stanu, = ` z 
podaja do wiadomości publiczney: . 

że Naysaśnieyszy PAN, w czasie teraźniey= 

szego pobytu Swego w Królestwie Polskićm, 

RY przeznaczyć r.czył summę zł. 

pol. 200,000 na wsparcie rozdać się mające 

pomiędzy prawdziwie biedne i nieszczęśli- 
we osoby, które padły ofiarą niezasłużoney 
niedoli, zachowując w położeniu swojćm nie- 
skazitelne sprawowanie się, a zaniosły proś- 
by do podnóżka Trovu o zasiłek pieniężny, 
lub któreby jeszcze IMommissya Wspercia 
|. Wyśledziła i za godne tey dobroczynności u- 

j znała. ; 

Pragnąc jak nayskrupulatniey wykonać t 
Naywyższ olę Naysasnievszeeo CESARZA i 
KRÓLA, komaisiya Wsparcia, otrzymać się ma- 
jące, bezpośrednio do Tronu podane prośby, przez 
'osoby w //arszawie zamieszkałe, zakommuniku- 
je Radcy Stanu, Prezydentowi Manicypalvości i 
Policyi Miasta Stołecznego 77'arszawy, memoryały 
zaś mieszkających na prowincyi, włeściwym Kom- 
missyom wojewódzkim będą przesłane; dla pos 
wzięcia dokładnych wiadomości; względem tera- 
Źpieyszego stanu , konduity i praw, jakieby pro- 
szących godnemi wsparcia czyniły. 

/ | Prócz tych osób, które pośpieszyły z poda- 

niem memoryałów do Tronu, chcąc Kommissya 
ułatwić sposobność korzystania z łaskawego daru 
Monarchy innym, zostającym również w smutnóm 
położeniu , dozwala do doia 20 lipca r. b. prze» 
clusive podawania prośb ma liaie NAYJAŚNIEYSZE* 
co PANA. 
: Gdy jednak doświadczenie przekonało, iż 
znaczna część do Kommissyi zwykła się udawać 
takich osób, które, nieznane z konduity i domo- 
wego położenia, całą kwalifikacyą mieszczą w o% 

\ 


i 


Sta Stołecznego FY/'arszamy. 
 palrzone w podobną formalność, 


_ broć, przedłużam móy pobyt w tey 


„Awiadczeniu w prośbie wyrażonóm : Że potrzebują 
Wsparcia; przeto Kommissya ostrzega , iż każda 
podać się mająca do niey prośba, winna bydź 
ek, własnoręcznie przez właściwego 


ołamissarza Cyrkułowego w Fyarszawie, a na ' 


prowincyi przez mieyscową Władzę Administra- 
tyyno Policyyną, jako podający zasługuje na Żą” 
ane wsparcie. 

‘skie tylko prosby przyymowane będą co- 
dziennie od godziny 4 do 8 po poładnia w bió- 
trze Kommissyi w salach Głównego Ratusza mia- 
Wszelkie inne, nieo- 
lub któreby po 
terminie prekluzyynym dnia 20 lipca r. b. po» 
dać chciano; za Żadne uważane będą; lista bowiem 
proszących zamkniętą zostanie , i Kommissya do 
dalszych przystąpi działań. ` ; 

W /Varszawie na posiedzeniu dnia 16 czerw= 
ca 1829 rokn. Ez 

Prezydujący w Kommissyi Wsparcia Biskup 
Dulmeński Koadjutor Dyecezyi Płockiey: 
X. Pawłowski. 
| Sekretarz Kommissyi Wsparcia, 
| P. Sobotowski. 


Dnia 17 b.m. o godzinie 8. wieczorem przy- 
do tuteyszey Stolicy Panujący Wielki Xią- 
żę i Wielka Xiężna Sasko- Weymarscy; mieszka- 
ją w Zamku królewskim. W orszaku Wielkich 
Ńaląt znsydają się adjatanci, Major Belwic i Pos 
rucznik Zklafsztein, Radca Dworu Fritz i Rad- 
ca Kollegislny Ożro. Onegday wrócił z Berlina 
J. C° M. Wielki Xiążę Następca Tronu. 


Z powodu zajęcia rynku Starego Miasta na 
targ wełny, zwyczayna processya oŻEGO Ciara 
odbytą została dnia wczorayszego na Krakowskićm- 
Przedmieściu. Celebrował J W. Arcy-Biskup Pry- 
was i Senator Królestwa Polskiego. Senatorowie 
nieśli baldakin, a tłumy ludu towarzyszyły temu 
religiynemu obrzędowi. Artyści muzyczni pod 
"dyrekcyą JP. Elsnera, Rektora konserwatoryum, 
wykonywali stosowne śpiewy przed każdą Ewan- 
gelia. i 


byli 


Droga dla każdego Polaka rocznica Ogłosze- 
nia Królewstwa Polskiego, obchodzoną była na dniu 
wczorayszym w Stolicy K.rólewsta Polskiego z 
jak -nay większą uroczystością. Gdy z powodu de- 
szczu, nabożeństwo nie mogło bydź odprawionóm 


to wszystkie Władze Rządowe znaydowały się na 
takowóm. w Kościele Metropolitalnym ś. Jana, 
błagając Naywyższego O jak naydłuższe i nayszczę- 
"śliwsze życie ukochanego Monsrchy, tudzież ca- 
łey Nayjąśnieyszey Familii Panującey. Z powodu 
uroczystości dnia tego, dane było widowisko bez- 
płatne w teatrze narodowym , a wieczorem mia- 
sto oświecono. 


—— m 


Dnia onegdayszego (20) przed wieczorem, w Zam- 
ku Królewskim, Damy były przedstawione J.C, 
M. Wielkiey Xiężney Sasko- Weymarskiey. 


|| [i | ` 
Deputacya jarmaczna Targu Warszawskie- 


| go na wełnę , oanaymia ninieyszem, że targ War- 


szawski na wełuę, któr się w dniu 12 b, m. roz- 
począł, a według urządzenia , dni 8 trwać miał, 
kończy się w dnin dzisieyszym 2% czerwca, VVszel- 
ka wełna, któraby poźniey do Warszawy dowie- 
zioną była , nie może już w skutek urządzeń być 
uważaną za przywiezioną na targ, i dla tego ani 
na targowisku złożoną, ani na wadze targowey od- 
ważoną być nie może. — Dnia 20 czerwca 1829.>— 
Radca Stanu Dyrektor Ilny Przemysłu i Kunsztów, 
Prezydujący w Deputacyi jarmarczney Badoszew- 
ski. | 


4 
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` -Posłuszny zaszczytnemu dla mnie wezwaniu, 
któróm minie podczas bzo koncertu, na dochód u- 
bogich artystów danego, Publiczność tuteysza tak 
hoynie nagrodzić raczyła i wdzięczny za jey do- 


stolicy a będę 


pod gołem niebem w obozie pod /Farszawą; prze- 


« szałkowie : Xiążę Reggio i Hrabia Molitor, 


miał zaszózyt dać jeszcze gty- koncert w przyszły 
Poniedziałek , to jest, dnia 22 b. m. w wigilią 
mojego wyjazdu. Nicolo Paganini. 
Pnussy. 
Berlin dnia 12 czerwca. ŚĄ 
(s Gazety W arszawskiey.) , . 
Dziś przed południem, Ści pułk ułanów, kts, 
rego Szefem Monarcha nasz mianował J, ©. M. 
Wielkiego Xiążęcia Nasręecę TRONU Rossyyskie= 
go, oddany Mu został. ` 
Jak dnia onegdayszego, tak i wczorayszego 
wszędzie okazało się nayradośnieysze uczęsnictwa 
mieszkańców stolicy tuteyszey w uroczystościach 
Domu Królewskiego. Wczoraysza wieczorna illn- 
minacya była bardzo świetną; wiele domów;tak przy 
ulicy Wilhelmowskiey, jako też pod lipami gusto- 
wnia oświccono. Celowały szczególniey: gmach 
Uniwersytetu, giełdy i ratusz Kojońskim zwany, 
Radośne okrzyki ludu trwały do późney nocy, i 
Żaden nieszczęśliwy przypadek nie przerwał pos 
wszeęchney radości. 


NN 


FRANCY M 
Paryż dnia 6 czerwca. 
Raj (z Gazety Warszawskiey.). 

Minister woyny kazał nie dawno kupować w 
Departamencie. Mozelli konie dla lekkiey jazdy £ 
artylleryi. 

Margrabia Pałmelła wyjechał ztąd do, Lon- 
dyni, zkąd uda się do wyspy Terceiry, gdzie (jak 
słychać) ustanowi rejencyą imieniem Mrólowey; 
Donny Maryi, co ma nastąpić za zniesieniem się 
Dworów Angielskiego i Francuzkiego. 

Listy z Madrytu donoszą, iż stosownie do 
zawartego w dniu 5o grudnia roku zeszłego układu, 
wręczono Vice-Hrabiemu St. Priest oblig na 80. 
milijonów franków, które Hiszpanija winna Fran- 
cyi. Rząd Hiszpański oddał pod rozporządzenie Pa= 
na Aguado, bankiera swego w Paryżu, cały za- 
pas 20,000 centnarów żywego srebra, znaydujący 
się w Sewilli i Almade, na fundusz wypłacenia 
prowizyi za pierwsze półrocze i pierwszey raty. 
kapitału. 

— Dnia 7 | i 

Onegdayszy Monitor umieścił prawo wzglę< 
dem pensyi Parów, która ogólnie wynosi 2,186,500 
franków. Prawo to obeymuje 10 artykułów. 

Fregata Belle Gabrielle w Bresi otrzymała 
przez telegraf rozkaz, aby wypłynęła. Maniemają, 
iż uda się do Lizbony. Do zbrojowni morskiey w 
Tulonie sprowadzają teraz kule, które niezwłócz= 
nie mają bydź posłane na okrętach albo do Gres, 
cyi, albo przeciw „4/gierowi. f 

Dnia 4 b. m. odprawił się tu pogrzeb zmar= 
łego Xięcia Hohenlohe. Rogi całunu nieśli IE 

1ążę, 
Castrias i Jenerał Porucznik Hrabia Ecquevilly, 
Nieboszczyk, według Życzenia swego, został pocho= 
wany na cmentarzu na górze Kalwarji. | 

Dnia 3 b. m. odpieczętowano papiery zmar 
łego Jenerała Barras. Mają bydź wcale nieinte« 
ressujące , i tyczące się tylko familiynych okolie, 
czności. f 
Nowa pieśń Panów Barthelemy i Mery, któż. 
ra tu niedawno wyszła z druku, i obeymuje po-, 
chwałę Xięcia Reichstadt, została, jak słychać, zas. 
brana przez policyą 


i 
— 


nia 8 — 

Na kandydatów dobuławy marszałkowskiey, 
wakującey przez śmierć XMiążęcia Hohenlohe, wy= 
mieniają Jenerałów Poruczników Bordesoulle, 
Bourke, Goutard i Łoverdo, Dziennik Konstytu= 
zucyonista twierdzi , iż należałoby także wymie- 
nić Jenerałów Poruczników Gérard, Clausel i Laa 
margue, którzy przez swoje talenta i świetne ¢zy=; 
ny wojenne stali się godnymi tego pierwszego stas, 
pnia w woysku francuzkićm. - 
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l ANGLIA 
i Londyn dnia 5 czerwca. 
(z Gazety pip wzywa 3 rg 
Król Jmć onegday po objet aes hia amn 


się kilka godzin z Xiąłęcieńi Kumberłand põ oko“ 
łicach tateyszey stolicy. Pierwey zaś raczył Mo- 
narcha dré postuchanie Xjążęciu Kumderland. 
> Orleanu poptynąt onegday na statku 
arowym Sovereing na powrót z Douvres do Ca- 
Jais: Wspomniony Xiążę, bawiąc w tateyszey sto- 
licy, dał kosztowną złotą tabakierę Kapitanowi 
Parry. ; 
Kapitan 74rodziałowego okrętu wojennego 
Gloucester, stojącego w Sherness, otrzymał rozkaz 
przysposobienia się do Żeglugi, i jak mniemają, 
wkrótce wypłynie. 
Słychać, iż Pan Robert Filson odzyska 
wkrótce swóy stopień w woysku naszćm. 
W czoray powrócił tu Pan Sarmento, który 
w października roku zeszłego udał się do Brezyłii, 


jako jeden z kommissarzy, mających zlecenie u~ 


kładania się z Don Pedro względem Portugalii. 
Przywiezione przez niego listy mają bydź ważne; 
mówią oraz, iż w skutku ich, przedłuży się pobyt 
Królowey Portugalskiey w Anglii. 

Dnia 6 

Xiążę Kumberłand przyymował wczoray, ja- 
ko w rocznicę urodzin swoich, powinszowania od 
Xięcia FFellingtona i wielu osób znakomitych. 

Pan O'Connel odprawił uroczysty wjazd do 
Dublina. 

Pan Andrade, Vice-Rektor Uniwersytetu w 
Koimbrze, człowiek posiadający obszerne wiado- 
mości, ipoważany w Portugalii, unikając prześla- 
dowania, przybył nie dawno do Anglii. ` 

Podług Gazety Canton Register zd. 17 sty- 
oznia, o stanie doniesienia z Pekinu, potwierdziły 
wiadomość o odkryciu buntu w Fun-nan. Herszt 
Fing-lung chciał także wciągnąć do niego mieszkań- 
ców Kochiuchiny, lecz z kiiku stronnikami swemi 
został poymany i stracony. * 

AŻ nia 7 

Tuteysza Gazeta Sun, donosząc © pogłosce, 
względem zaślubienia młodey Ńrólowey Portagal- 
skiey z Xięciem Chartres, synem Xięcia Orleanu, 
przydaje , iż jeśliby się wieść ta potwierdziła, w 
tym razie Królowa, podług wyraźnych ustaw Por= 
tugalii, zostałaby wyłączoną od wszelkich praw 
do tronu tego Królestwa. , 
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PoRTUGALIA. 
Lizbona dnia 16 maja. 
(z Gazety Warszawskiey). 

Rodziny osób straconych w Oporio, wynio- 
sły się do Anglii. Oprócz tego 250 majętnych 
osób udało się częścią do Anglii, częścią do Francyi. 

Miasto Guimaraes powstało przeciw Don 
|< loty i oświadczyło się za Donną Maryą. 

osiada wiele fabryk, i dawniey prowadziło zna- 
czny handel z Brezylią; teraz przyszło do nay- 
większey nędzy. $ 

© Duia 17 b.m. wyjechał Don Miguel z Que- 
luz do Omora na południowym brzegu Tagu; 
gdzie przez 8 dni miał bawić się łowami. Tym- 
czasem listy przywiezione z Anglii na statku po- 
cztowym, skłoniły go do powrólu. ; 

Źwinięto oba tuteysze pułki milicyi; mnie. 
mają, że im teraźnieyszy rząd nie ufał. Na wy- 
(spie Terceirze spodziewają się przybycia woyska 
Duńskiego lub. Niemieckiego, które z Londynu 
popłynęło do Rio-Janeiro ; tam zaś miało otrzy- 
mać od Don Pedra rozkaz, aby się udało do Zer- 
ceiry. $ 


HISZPANIA 
Madryt dnia 28 maja, 
(z Gazety Warszawskiey). 

Zwłoki zmarłęy Królowey pochowano w gro- 
bie Klasztoru w Zscurial. Dla orszaku pogrzebo- 
wego, złożonego przeszło z 600 osób, dano ko- 
sztem publicznym ucztę, częścią we wsi Golapagar, 
częścią w Klasztorze w Ziscuriał. Ci wszyscy, któ- 
rzy w czasie choroby Ksrólowey mieli zaszczyt znay- 
dowania się przy niey, zgodnie oświadczeją, iż cho- 
roha czyniła tak nagłe postępy, Że w kilku dniach 


rysy Królowey bardzo się zmieniły. Garderch$ 

swoję przeznaczyła dla służących swoich. 
Słychać znowu o odmianie Ministrów naszych, 

co niektórzy przypisują ostatnicy rozmowie M ró- 


lowey zdostoynym małżonkiem na krótki czas przed, 


jey zgonem. Mówią także, iż Roda Kastyliyska 
chce podać Królowi Jmci przełożenie , aby zno- 


wu wszedł w związki małżeńskie. Taki zwyczay |, 


zachowają w Hiszpanii Monarchowie , którzy stają 
się wdowcami, nie mając Nasiępcy Tronu. Prze- 
łożenie to ma bydź podane w 9 dni po zaczętey 
żałobie z powodu śmierci Królowey. 

Według listów z Katalonii, pokszało się tam 
znowu kilku naczelników band powstańców, któ- 
rzy się schronili. Jedeh z nich, ńayznacznieyszy, ma 
dowodzić bandą 500 ludzi. W prowiucyi Walencyi 
dają się także postrzegać oznaki bliskiego powsta- 
nia. 

Czynione przysposobienia do odmiany tera- 
Źnieyszego systemu w Portugalii, zatrwążają pewne 
stronnictwo. Pochód kilku pułków piechoty i kilku 
szwadronów jazdy do granicy Portugalskiey, mo- 
cho je przeraża. K f 

Trzęsienia ziemi w Torrevieja trwa jeszcze. 
Od dnia 15 do 17 b. m. dało się uczuć 55 razy, dosyć 
mocno. 


TuncyYa. 
Stambuł dnia 25 maja. 
(z Gazety W arszawskiey ). 


) 
Obóz Sułtana i Sandžak Szerif (chorągiew 


Proroka), zostały, przeniesione dnia 12 b. m. %: 


koszar w Ramis-Czy/lik do Terapia ze zwykłą 
uroczystością. Sułtan, w towarzystwie wszystkich 
Ministrów, Ksimakana Baszy, Seraskiera i wie- 
lu ofłicerów, jechał konno w prostym ubiorze woy- 
skowym; liczne oddziały piechoty i jazdy rozpo- 
czynały i kończyły paradę, która o godzinie 8 zra- 
na wśród huku dział ruszyła z Ramis-Gzyflik, œ 
po południu przybyła do Terapia. j 
N AUSTRY A. 

 PFiedeń dnia 6 czerwca. 

Xiążę Gustaw Faza wyjechał za otrzyma- 
ném pozwoleniem do Karlsruhe. Słychać, iż o- 


bie siostry jego przybędą wkrótce do tuteyszey . 
stolicy dla odwiedzenia Dworu naszego. (G. IF} 


Wiedeń d. 9 czerwca, 

N. PAN raczył Panującemu Landgrafowi Lud- 
wikowi Wilhelmowi Fryderykowi Flesseń-Hom- 
burg, tudzież jego bratu, c. k. Marszałkowi Po- 
rucznikowi i Komandorowi Król. Węgierskiego 


-orderu ś. Szczępana, Xięciu Gustawowi Hessen- 


Homburg, dać wielki krzyż tegoż orderu. (G. L). 


NiIiEMOY: 
Od brzegów Menu dnia 8 czerwca. 
(z Gazety Warszawskiey.) ` 

J. €. W. Wielka Xiężaa Rossyyska HiLg- 
NA wyjechała dnia 5 b. m. ze Sztutgardu w dal- 
szą podróż do wód w Zms. A 

Jarmark w Lipsku był w ogólności pomyśle 
ny, zwłaszcza przez wcześne i zaaczne kupna Gre- 
ków, Tyfliyczyków, Persów, Ormian i Bulgarów, 
którzy nie mało tysięcy dukatów wydali za towa- 
ry. Jarmark ten zdaje się corok powiększać, Mig- 
dzy kupcami zagranicznemi 2€ wszystkich okolic 
świata, smaydowało się także: 2 z „fchałcychu, 2 
z Kabul, 6 z Bokhary, i kilkunastu z Ameryki, 
jako to: z Złio-Janeiro i z krajów środkowey A- 
meryki. e i 

í — Dnia 9 

J.-C. W. Wielka Xiężna Rossyyska HELENA, 
przepędziwszy dzień 7 b. w. w J„rankforcie nad 
Menem t Xięztwem Nassauskióm, wyjechała na- 
zajutrz rano, a po śniadaniu u tychże Xięztwa w 
Bieberich, uda się do wód w Ems. — 


mana 


W ao cH"r. 
Rzym dnia 29 maja. 


Królowa Sardyńska wdowa z obiema Kró*. 


DODATEK y 


DODATEK DO GAZETY KURYERA ŁITEWSKIEGO N. 72. 


JY ilino dnia 17 Czerwca v. s. 1829 roku. 


lewnami, córkami swemi, przybyła d. 27 b. m. 
do tuteyszey stolicy, i stanęła w nabytym przez 
siebie niedawno pałacu, który dawniey był zaję- 
ty przez akadómią francuzką, a potóm toskańską, 
i w którym nakoniec mieszkał Hrabia St. Leń.(G.FF.) 
NIDERLANDY 3 ' 
Brusella dnia 7 czerwca. 

Królestwo Ichmość powrócili do tuteyszey 

stolicy. gi s 
Słychać, iż Xiążę Oranii przedsięweźmie w 
miesiącu wrześniu podróż do wszystkich prowin« 
cyy diaobeyrzenia gwardyi cbywatelskiey. G. IF). 


EATI 
AMERYKA. 
(z Korrespondenta W arszawskiego.) 

| (Cesarz Jmć Brezyliyski otworżyt d.2 b. m. po- 
wszechne zgromadzenie prawodawcze następującą 
mową. 1i 
„Z dwóch przyczyn zwółałem to nadzwyczay- 

ne zgromadzenie. Pierwsza jest niespodziewana 
wiadomość, Że obce woyska, to jest: Portugalscy 
emigranci mają przybydź, szukając przytułka w 
tóm Państwie. Drugą przyczyną jest stan przy- 
chodów w ogólności, a w szczególności urządzenie 
Banku Brezyliyskiego, który dotąd nie otrzymsł od 
tego Zgromadzenie skuteczney i zbawienney po- 
mocy. Pierwsza przyczyna minęła , druga trwa 
dotąd i muszę się użnlić, że to jnż po czwarty raz 
jestem zmuszony polecać tę sprawę zgromadze- 
niu. Nędzny stan publicznego skarbu jest tak ja- 
sny, jak dzień, i bardzo mnie boli, że muszę zapo- 
wiedzieć, iż, jeżeli na tém nadzwyczaynćm posie- 
 dzeviu i w ciągu zwyczaynego, Zgromadzenie nie 
urządzi, jak należy, tey waźney rzeczy, tedy nasz 
rzyszły los będzie bardzo lruday do ulepszenia: 
Móy Minister. skarbu wyłoży WPm szozegółowo 
potrzebę i konieczność prędkiego prawodawcze- 
go środka, który, niszcząc od razu główną przy- 
czynę dzisieyszego niedostatku, może polepszyć 
nieszczęśliwe położenie państwa, a dając rządowi 
mieodzowny sposób postępowania naprzód z po- 
żytkiem, uchroni od pogorszenia się obecnego kry- 
tycznego stanu. Przedstawi on W Pm móy plan, 
i spodzie wameię, że go przyzwoicie rozbierzecie. 
YVażność sprawy, na którą cały naród zwrócił u- 
wagę i na niey zasadził swoje naduieje, kaže mi 
się spodziewać , iż skutek waszych narad będzie 
tak szczęśliwy , jak tego wszyscy dobrzy Brezy- 
lianie spodziewać się tp Narady są otwar- 
te, Konstytucygny (esarz i stateczny obrońca 
Bręzylii. 7000, 
Następnie Minister Skarhn złożył długi i 
dobrze wypracowany rapport, kończący się wnio- 
skiem : ażeby bankiem brezyliyskim zarządzało 7 
Kommissarzy; Z tych rząd mianować będzie 4, a 
zgromadzenie akcyonarynszów banku wybierze 5. 
Dziewięć innych artykułów ściągają się do czyn- 

ności banku. i ; ”⁄ | 


a 


Krakowska RZECZPOSPOLITA. 
(z Korrespondenta Warszawskiego.) 

/W dniu 51 maja r. b- Uniwersytet Jagiel- 
loński nader dotkliwą ponióst stratę w osobie J W. 
Józefa Markowskiego, Medycyny i Chirurgii Do- 
ktora; Professora Chemii i Minerałogii, a razem 

zastępcy Konserwatora tegoż Uniwersytetu JW, 
Nowosilcowa, Senatora Państwa Rossyyskiego. 

Zwłoki tego szanownego męża , przeprowa- 
dzono do kościoła ś. Anny. ; 

Józef Markowski powziął panki w Paryżu 
j razem sławę lekarza znakomiiego odziedziczył. 
Był on tam świadkiem okropnych rewolucyy, i 
dopiero w roku 1809 wróciwszy do Krakowa, z 
chwałą blisko 20 lat, nanczał Chemii w Uniwer- 
sytecie tuteyszym, jako ordynaryyny Professor; a 
naukę Mineralogii i Sade przez 11 lat udzie- 
lając, wysłużył się w dwóynasoóh swęy Oyczyźnie, 


' 


którey wzorowym był synem, a prawdziwą nauk 
ozdobą. 


ROZMAITE WIADOMOŚCI. 
(ż Gazety Warszawskiey). 

Wspaniała majętność Malmaison, gdzie nie- 
gdyś Józefina opłakiwała rozwód z ZVapoleonem, 
i on sam przepędził nie jedną wesołą godzinę w 
swojóm życiu , lnb rozmyślał o nowych planach, 
ma bydź częściowo przedana. Tak się zmienia wszy- 
stko na ziemi | Próżno stoi na wniyściu dom straży, 
gdzie dumni grenadyerowie gwardyi Napoleona, 
wszystko niegdyś ożywiali. Opuszczony zamek nie 
mieści już więcey tyck, którzy tam tłumami biegli 
przypatrywać się i dziwić pięknym zakładom, tak: 
niedbale dzisiay utrzymywanym, ogrodom i treib- 
hauzom, ozdobionym wówczas naykosztownieysze- 
mi zagranicznemi roślinami, wybornie urządzoney 
galeryi obrazów, sałom i pomieszkaniu Cesarzo- 
wey, daley śmiejącym się iąkom z chatką szway- 
carską i szwaycarszczyzną. Po rozerwaniu na części 
tey cudowney całości, zaledwie zostanie domyśla- 
nie się tego, co tu nie dawno było! Taki jest los 
piękności na tey ziemi! Aukcya na kosztowne me- 
ble, zbiór dzieł sztuki i bibliotekę Cesarzowey Jó- 
zefiny i Bonapartego zuczęła się d. 51 maja i irwać 
me aż do środka czerwca codziennie,wyjąwszy świę- 
ta, w Malmaison i Boisprecu, na rachunek suk- 
cessorów Xjęcia Leuchtenberg. iż 

— Miasto Gravesand i ckolice jego były nie 
dawno wprawione w wielką niespokoyność , gdy 
nagle jednego dnia, a nawet jedney godziny , zni- 
knęły żony wielu szanownych mężów. Zostawiły 
po części liczne rodziny, inikt nie wiedział, z ja- 
kiego powodu i dokąd się oddalify. W kilka dni 
dopiero, gdy jeden z opuszczonych mężów szukał 
matki swojey żony w Herfortshire, dla dowiedze=. , 
nia się od niey, jeśli można, o pobycie.córki, a swo- 


jey małżonki, usłyszał z niemałóm zadziwieniem, 


iż córka jey z innemi damami, których nagłe zni- 
knienie pogrążyło w smutku mieszkańców w Gra- 
rósand, odbywa pielgrzymkę do „Ashton, chcąc tam 
czekać na przybycie młodego Schiloch (fżessyasza), 
którego stronnicy Joanny Southcoże, utworzycielki 
sekty religiyney , zapowiedzieli. Stroskani mężo- 
wie, otrzymawszy wiadomość o losie żon swoich; 
przekonali się potóm , iż nietylko same odeszły, 
ale zabrały z sobą z domu, €0 było naylepszego i 
neypiękaieyszego, na podarunek dla Schilocha; je- 
dna dama miała 500 funt. szterl. (20,000 zł. pol.) goe 
towemi pieniędzmi. r 


(z Kuryera Warszawskiego.) /, 

Wyszło w Krakowie nowe dzieło Obraz pien 
kności natury czyli Listy FPładysława do Cele 
styny. Dziełko płci piękney poświęcone , w celu 
zachęcenia teyże do nauki dziejów przyrodzenia. 
Autor przedmowę tak kdńczy: 

Jeśli szukając w igraszce odmiany; 
Cień, jak na was rzucił wierszyk śmiały; 
Nowy to wieniec przyda wam do chwały, 
Gdy ten, co ganił, odwołał przygany. 
Fak zimny mędrzec, na miłość nietkliwy, 
Tysiącznych błędów cytował przykłady; 
W eszła kobićta, znikły wszystkie wady: 
Spóyrzał, pokochał i zwał się szczęśliwy. 

Dzieła tego nabydź można w xięgarni 7Pęc- 

kiego, a dochód na ubogich. x 

— Wyszło vowe Dziełko: Sztuka poznawania 
ludzi z paznogci, z powierzchoryności íze śmiechu, 
poświęcona Mozrywce ptci.piękney przez Edwar- 
da . Artura Siecksfield, przełożył Ai rasa 4 
ty skróceniu Stanisław Nikodem FProtkiewicz (z ' 
ryciną). Umieszczamy 2 tego dziełka wyjątek : 
„Smiech maturalny rozróżnia się na samogłoski 
końcowe: I tak: śmiech głośny, kończący się na ho! 
hą! ho! jest zwyczaynym śmiechem , naturalnego 
prostaka; kończący się na he! he! he! znaczy ocię- 


załego, zmysłowością zsajętago samoluba. Strzeż 
się śmiechu, który się kończy na wolne hi! hi! li! 


tak się bowiem śmieje chytrość, obłuda, zawiść i . 


nieszczerość. Prędkie zaś hi! hi! hi! znaczy wię- 
cey lekkomyślność i płochość, niż złe skłonności: 
jest zwyczayny śmiech wieku młodzieńczego. Gto- 
śne ha! ha! ha! oznacza zarozumiałego , który od 
niedawnego czasu wyniósł się do niejakiego zna- 
czenia. Śmiech kończący się na hę! hę! hę! slbo 
na hą! hą! hą! wskazuje przebiegłego, w rachu- 
bach przenikliwego, który nie łatwo się da uwieść 
lub oszukać, Smiech, kończący Gig na woine hu! 
hu! hu, oznacza rubaszność w dobrym, bycie. Jest 
on właściwym pewney klassie bezżeńsów. Uzio> 
wiek dobrze wychowany, oświecony, uczciwy, rze- 
telny, rzadko się śmieje, nigdy zaś głośno; mając 
zaś wielki do śmiechu powód, zwykle na € zam» 
knięte swóy śmiech zakończa. 

(W końcu lasu Bielańskiego, blizko miey- 
sca, gdzie od roku znayduje się Pustelnik, w cią- 
gu tygodnia znaleziono nie głęboko w ziemi 20 
kilka sztuk sióbrney monety, średniey wielkości, 
bitey za Zygmunta TIT. 

W Anglii zdarzają się teraz częste pożary 
po wsiach i miastach, w czasie których wielu lu- 
dzi utraciło życie. i 

Utrzymują, że zrządzone szkody przez robo- 
tników w /Manszestrze, wynószą 6,400,000 zł. p. 

Xiąże Orleański wrócił z Londynu do Francyt. 

We Francyi speda cena zboża z powodn, że 

do Hawru przybywają codziennie okręty «e zbo- 


żem , nie dawno przypłyaęło ich przeszło, £o ra=’ 


żem. 

Z przyczyny ozęstych grzmotów, jakie pano- 
wały w niektórych prowincysch francuzkich, rze- 
ka Garona tak znacznie tyezbrała, iż, wystąpi- 
wszy ze swego koryta, wszystkie nadbrzeżne po- 
siadłości zalała,  ' 

W Mnichowie (Monachium) bardzo wiele o- 
sób choruje na nerwową gorączkę , wszyscy lé- 
karze tameczni są zatrudnieni leczeniem tey cho: 


A Kab O | ko z 
, Słychać, že ministeryum Królestwa Nider-' 


` landzkiego ma być zmienione. i | 

Donoszą z Marsylii, że od' roku 1825 do r. 
b., 52 mężczyzn i 18 kobićt odebrało sobie Życie 
rozmyślnie. cze 


Lekarz Kuttero w Paryju był tak szczęśli- ` 


wym,iż wyleczył zupsłnie młodego człowieka, któ- 
ry miał'w naywyżścym stopniu suchoty: leczył 
zaś lekarstwem swego wynalazku, to jest: tak zwa- 
ném Chlor.Gazem (Chlar Gas). $ 
W Brintam w Ameryce dotąd żyje kobieta, 
mająca lat 150, jeszcze chodzi o własney mocy, 
pija codzień po ro filiżanek, czekolady, którą pra- 
wie żyje, gdyż innego pokarmu bardzo mało u- 
Żywa. 
3 Donoszą zpod Gdańska, że w tamecznych 
posiadłościach, które, jak wiadomo, były zalane, do- 
tąd woda tylko zwolna wysycha, tak dalece, Że 
nieszczęśliwi mieszkańcy na początku b. m. jeszcze 
'nie byli w stanie uporządkować domow i giuntow, 
tułając się pó różnych mieyscach. Nadzwyczay- 
ne zimno, które trwało aż do końca z. m., oraz 
przykre wiatry północne, są przyczyną tego mie- 
szczęścia. : > 
' W Indyach wschodnich panują teraz‘ nie- 
słychene rabunki na otwartóm morzu: : 
Wszystkie gazety zgadzają się, Że Sylistrya 
coraz bardziey i silniey jest, obleganą przez woy- 
sko Rossyyskie i wkrólce będzie zdobytą. “ 
Słychać, że Sułtan między wielą reformami w 


w swojćm państwie, i tę ogłosi, iż kobiety turec- 


kie nie będą odtąd zamykane w Haremach! 

` Na ostatnióm posiedzeniu Dywanu. miano po- 
stanowić , aby weysko tureckie do 400,000 ludzi 
powiększono. PR 


Serce maamoy Ńrólowey Hiszpańskiey, we- 
dług jev "oli, zawiezione będzie ao Drezna. 

„Kulka gaze: twierdzi: Żó Sułtan mianował 
szefóm swego głównego sztabu, jenerała francuz- 


kiego Hulot. 


Od czasów sławney panny Dżeródini, (była 
w F arszawie r. 1801) 0 Żadnęy kobiecie nie by- 
ło słychać, aby słynęła, jako wirtuozka na skrżyp- 
cach; teraz w Niemczech daje koncerta Pani Pa- 
rawiczyni, ijest niezmiernie chwaloną. 


ZY il,n o. 


Duża 25g0 maja b. r. w sali rataszowey, 
JPanna Emilia Faleńska grała koncert na For- 
tepianie. Licznie zgromadzona publiczność z po- 
wszechuóćm zadowoleniem i rzęsistemi oklaski 
słuchała popisn młódey artystki, odznaczaiącey 
się biegłością w oddawaniu naytrudnieyszych 
pasażow, czystością w graniu i umiejętnóm u- | 
trzymaniem taktu, Niepospolicie t:udny Kon- 
cert Fieida wyexekwowany byt z goduą po- 
dziwienia zręcznością i sztuka. Świetne Rondo 
tegoż Autora i wyborny Polonez Czernego w 
całey się okazały. doskonałości. Tak więc mło- 
da Artystka, przez rok jeden, znaczny, zadzi- 
wiający postęp uczyniła, i okazała , że talent 
prawdziwy prędko postępuje. Łatwo było po- 
strzedz, że JP. Faleńską ożywia inne, wyższe 
uczucie, niż próźna chęć zbierania oklasków. 
Usilne jey staranie, by nprzyjemnić ten wie- 
czor Publiczności, w całém blasku okazało cnu- 
tę córki, poświęcającey się dla przyniesienia 
pomocy oycu nieszczęśliwemu.. Czułę mieysca, 
exekwowane przez nią, podwóynie przemawia- 
ły do serca, tradne podwóynie zadziwiały. 

Dożwala się: drakować. Wilno dnia 12 
czerwca 182g. Cenzor, Leon Borowski. 


Ogłoszenie Prenumeraty. ` 


1 W drukarni Józefa Zawadzkiego wy= 
chodzi zpod prassy xiążka pod tytułem: Geo- 
|. wykreślna, czyli wykład rzutowych i 
obrazowych wykreśleń etcra, napisana dla 
ażytko. uczniów uniwersyteckich, przez Z/żpo- 
lita Riumbowicza, ze 36 tablicami wzorów (é- 


pures) i jeduą figur in 4to maj. Wilno 182g. 


Prenamerujący ná to dzieło płaci z góry; 
zaexemplarz na zwyczaynym białym papierze 


„rubli sr. cztóry, i wraz z biletem może odebrać 


pięć początkowych arkuszy druku i pierwszą 
tablicę figur. 
» Biletów dostać można: 
wi Wilsie w Redakcyi Kuryera Litewskiego. 
— — w Xięgarni Józefa Zawadzkiego. 
—' N. Gliicksberga 'Typografa 
| Uniw. Wil. ~ 
w Warszawie — Zawadzkiego i Węckiego. 
w Krakowie — A. Grabowskiego. 
we Lwowie — Milikowskiego. 
w Poznanią — Mank; 
Wolno drukować. 15 czerwca 1829. Mi- 
chał Oczapowski, Cenzor. 


—a m — m | 


Pozwolone drukowac. Z polecenia JH, Łiiewskiego Wojennego Gubernatora. 
4Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler. | 


w Drukarni Redakcji, 


rd 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO. N. 72. 


Wilno dnia 17 Czerwca v.s. 1829 roku. 


Publiczna przedaż. 
; Od Rżąda Gubernialnego „Litewsko- 
Wileńskiego Cząsowey Expedycyi ogłasza się, 


iż na dopełnienie uzyskania skarbowego, zasą- 


dzonego przez Sąd Główny Wileński 1go De- 
partamaentu, na zmarłym Żydzie Josielu Abra- 
łowicza Murynniku, za zatrzymane w miasteczka 
Kołtynianach przez Grauicznego Nadziratela 
Heymana, obieszczykow i szlachtę kontrabandne 
towary, przeznaczouy na przedaż, drewniany te- 
goż Murynnika dom z zabudowanieim browar- 
ném znaydującćw się w miasteczka Nowóm mie- 
Ście,oceniony 2,000 rubli assygnacyynych,do oze» 
go naznaczone termiay pierwszy dnia 11g0, dra- 
gi 135go przyszłego miesiąca września, a ostatni 
ostateczny we trzy miesiące, licząc od duia wy- 
drukowania o téim ogłoszenia w St. Petersbur- 
skich lub Moskiewskich publiczaych gazetach. 
Dla tego więc życzący kupić wspomniony dom 
z zabudowaniem raczą się stawić na terminy 
wyżey rzeczone dla targow do tegoż Rządu. Doia 
8 czerwca 1829 roku. 

Sowietnik 10. Anderson. 

Sekretarz Sokołowski. 

Naczelnik stota Wincenty Maximowicz, 


` Podrady. 

1 Od Izby Skarbowey Gubernii Litto Gro- 
dzieńskiey objawia się, że na skutek ukazu Rzą- 
dzącego Senatu z dnia 24 ominionego maja N. 
84550 będą się odbywać w tey Izbie targi, w 
dniach 12, 15 i 14 następującego miesiąca sierp- 
nia, na wzięcie wymurowania w miastach po- 
wiatowych: Brześcia, Lidzie, Kobryniu i No- 
wogródku, domów dla tamecznych exakcyy. Zy- 
czący zatóm wziąć na siebie takowe wymuro- 
wanie tauiey od cen oświadczonych na targach 
8 dnia kwietnia odbytych, a przez kupca Pru- 
Żańskiego Goldbarga zniżonych na ogóle jeszcze 
o tysiąc rubli assygn., zechcą jawić się z ewik- 
cyami dostatecznemi na trzecią część całey sum- 
my na wspomuione termina; ceny zaś oświad- 
czohe na uprzednich targach, oprócz poniżenia 
przez Goldbarga 1000 rubli, są ńastępujące w 
assygnatach, a mianowicie: na wymurowanie do~ 
mu w Lidzie 14,975 t Brześcia 14,420 r., Kos 
brynin 14,885 r. i Nowogródku 12,840 r. 

Sowietnik Winceuty Styczyński. 

Marcelli Skoczyński Sekretarz Dziennika. 

Alexander Tuhan Baranowski Kollegial- 
ny Sekretarz. 

J. Narzymski Kancelarzysta. 
ATENEA 

1 W skutek nastałey w dniu 6 teraźniey- 

szego miesiąca janii w Radzie Mieyskiey Wi- 


- _ leńskiey Rezolucyi, ogłasza się: iż taż Rada 


potrzebuje na utrzymanie Kommendy Policyy- 
skiey Mieyskiey Wileńskiey , płótaa Flamskie- 
go arszynów 575 i 12 wierszkow , płótna na 


(koszule arszynow 5,165 i wierszkow 12; pod- 


kładkowego arszynow 3,575 i 5 wierszkow, 
bntow par 510, sukna szarego arszynow 1,055 
i 15 wierszkow; kolorowego arszynow 36 i pół- 
tora wierszka , żółtey taśmy arszynow 81i 15 
wierszkow , kozyrek do czapek 255, mąki Ży- 
tuiey czetwierti 750, krap jęczmiennych czet- 


wierti 70, owsa czetwierti 607, siana pudów 
6,480, słomy pudow 864, i drew jednopolan-. 


'nych górą 1,250 sążni. I na dostarczenie .tako-, 


wych sposobem podrada odbędzie w zbie swo 
jey na Ratuszu Wileńskim publiczaą Licytacyą; 
do jakowey przeznaczyła , ua dóstarczenie wy= 
rażonych artykułow służących do umunduro- 
wania, termina , jako to: pierwszy dnia 19, dra- 
gi dnia 20, trzeci dnia 21 i na przetarg dzień 
24 teraźnieyszego miesiąca junii, Na dostarcze- 
nie furażu na ostatnie pięć miesięcy teraźniey- 
szego 1829 roku termina, pierwszy dnia 16, dru- 
gi dnia 17, trzeci dnia 18 i na przetarg dzień 
19 następnego miesiąca julii. Na dostarczenie 
drzewa opałowego potrzebuego na cały rok 1850 
licytacyyne termina pierwszy dnia 25, drugi 24, 
trzeci 25 ina przetarg dzień 29, także nastę» 
pującego miesiąca julii. Na prowiant i furaż na 
cały rok 18350 termina, pierwszy dnia 24, dru= 
gi 25, trzeci 27 i na przetarg dzień 50 miesią- 
ca oktobra roku bieżącego. Zyczący więc do- 
starczyć wyżey wyrażone artykuły raczą przy= 
bydź w terminach wyżey pomienionych do Ra- 
tuszą Wileńskiego do Izby Rady Mieyskiey z e= 
wikcyami, i do Licytacyi stawić się. Dat dnia 
14 junii 1829. | 
Onafry Nowacki Prezydent R. M. W, 
Pismowodca Rady Mieyskiey Marcin Pozlewież:. 


Oświadczenia. 

1. Excerpt oświadczenia z Protokułu potocż= 
nego Sądu Głównego Wileń. 2go Departamentu, 
w dacie niżey wyraźoney zapisanego, pod pieczę” 
cią iegoź Sądu marca 50 dnia 1827 r. jest wy- 
dan. 

Roku tysiąc ośmset dwudziestego siódmego 
marca dwónastego dnia, na Sądzie Głównym Wiz 
leńskim drugiego Departamentu, stawając osobi 
ście Alexandra z Dąbrowskich F/erewkinowa Pre= 
zydentowa Ziemska Białozierska, oświadczenie poniż- 
sze, marca dziesiątego dnia tegoż roku, na arkuszu 
ceny rubla jednego pisane, zaniosła tone do wpis 
sania w protokuł podała , jakowe tak się wyra= 
ża. Oświadczenie wespół z naysolennieyszym zaża= 
leniem, imieniem niżey podpisującey się Alexan= 
dry z Dąbrowskich  Werewkinowey Prezydentowey 
Ziemskiey Ptu Białozierskiego; na W. Xawerego 
Packiewicza Kapit. b. Woysk Polskich w assystencył 
męźa zanosi się oto: każdy z ludzi przez wrodzo= 
ną miłość , unika cierpkich i dotykających kolei, 
owszem do tego naysilniey dąży , ażeby błogie t 
szczęśliwe prowadził życie; mimo to jednak wielu 
jest takich, którzy są nayzaciętszych' nieszczęść ox 
fiarą, ztąd się pokazuje , Że los skryty , którega 
fakta tylko widzieć się dają, los, mówię, ów, jakby 
dla tego, ażeby ludzi większey nauczał, baczno= 
ści, niekiedy naychwalebnieysze ich wywraca za- 
miary; a na to mieysce przykre daje kosztować go= 
rycze. Niedziw więc, źe Ja nieszczęsliwa srogich 
jego doświadczyłam skutków. Nie długo, bo od czasu 
zawartych z Prezydentem FF/erewkinem małżeńm 
skich ślubow, to jest: od roku 1798 do 1807 ko= 
sztowalam prawdziwey życia słodyczy. W roku zaś 
1807 dla róźnych okoliczności i interessów fami- 
liynych , zmiasta Białozierska , od męża mojego 
Werewkina, pierwiey do dóbr jego, Lubno zwanych, 


+ 


\ 
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o wiorst 800: potóm zaś ż Lubna do St.-Peiers- 
burga o wiorst 150 wyjechałam, po kilkoletnien. 
tam do 1814 r. przemieszkaniu , kiedy ciągłe o 
zeyściu z tego świata męża mojego (z powodu. że 

stryy jego Kapitan Jyerowkin życie ukończył) od. 

bierałam wiadomości, a nadto: gdy. na wielokrotne 

listy moje do męźa adresowane, żadney niemiałam 

odpowiedzi; ztąd wiadomość o śmierci potwierdza- 
ła się ; a tém bardziey w tenczaś , kiedy osoby z 

mieyse nienadto odległych od rezydencyi męża mo~ 

jego, do St. Petersburga przybyłe, toż samo ustnóm 
zapewniały wyznaniem; z powodu więc takiej stra- 

ty, która w mniemaniu mójém była już nieodzowną, 

ciężkim przywałona smutkiem, wyjechalam do Sto 

licy Państwa St. Petersburga > żtamtąd oddali-. 

łam się na prowinóyą, szukając pociechy w przyż 
jaźnych i familiynych Czaś niejaki przedywalam 
domach ; w ostólku dostałam się do Milna, gdzie 
wszystkich moich nieszczęść i udręczeń: otworzyło 
się bezdenne topielisko, w które zanurzona zostałam. 

Urodz. Xawery Packiewicz Kapit. b. WWoysk Polsk. 

róźnemi sposóby starać się począł o rękę moję,. 
chociaż isć w zamęście za niego ; żadney niemid- 
łam. determinacji; nieustannym atoli tak samego 
Packiewicza , jako też jego licznych przyjacioł , 

któremi się otaczał, haleganiom i molestacyi, oprzeć 

39% ñiemogtami W przekonaniu więc, że mąż móy 

Prezydnet TYerewkin. nie tyje; w 18 16 in Bbri za 
warłam w mieście Wilnie z Packiewiczeni mata 
zeńskie śluby: „ Packiewicz, który o sobie tylko my- 
slat s, przed siúbem wyjednał odemnie dokument 
na połowę majątków moich po matce spadłyćh, je- 
dńych zastawnych w summie rubli dssygn. što ty- 
sięcy Piotrowsk zwanych w Gubernii Twerskiey; 

‘drugich wieczystych | Sofonowa w, Gubernii Kü- 
ługskiey. położonych, a prócż tegó wziął jeszęze i 

pełnomocną plenipótencyą, wyabrażając, że bez ta- 
kich tranzaktów, niemógł nic przedsiębrać i sku- 

ieczhie działać w interessach. „Gdy się; tak opa- 

ft: ż gdy się wybierał do dóbr powyższych w 

drogę ; a ztąd „gdy potrzebował pieniydzy ; zaraz 

sum nastręczyt w Wilnie: u swych przyjacioł, na 

Czer: zt? siedmśset' kredyt , do obligu! zaś mnie je- 

dney kazat podpisać się; wmawiajc, że, jako wła- 

ścicielka jestem całey mojey fortuny, mimo powyż- 

szą przeź niego wziętą do połowy tranzakcyą; ták 

Packiewicza podpis nic znacznego niemoże. Tak 

więc_na tzer: zł. siedmsel, sama, jedna podpisa- 

łam oblig; a Packiewicz wszystkie zabrał do sie- 

Vie pieniądze, oprócz „zaś tego wziął odemnie ru- 

Gli assygnacyynych tysiąc, wziął żegarch złoty bry- 

iantami: i perłami sadzony , waląt „Sygnet bry- 

Tüntowy sóliter, i żausznice ; i ztym wszystkim ż 

Wilna wyruszył; przez półtora roku przesiadywał w 


moich fortunach Safonowie i Piotrowsku, a o niczćm 
innie niedoniósł, żadnego. nienapisał listu, z ustro- 
Po tylko "dowiedziałam się potem, że Pachiewicz 


D 


bydź w życiu, w domu jego byłam i listami Swor 


i w Gubernii Twerskiey i Kaługskiey ogłosił siebie 
olbywitelem; przybył nakoniec' w roku 1818 do /Fil- 
na, zaczął mnie naprzód różne do niezniesienia wy- 
rządzać przykrości, potem naynieprzystayniej szemi 
traktować słowy, których skromność wyrazić niepo 
zwala y w konkluzyi a własnemi mojęmi ludźmi , 
którym posłaszeństwa dla mnie zakazał , osobiście 
ù niepojednokrotnie mnie pokrzywdzał ; w domu Ù 
publicznie tyrannizowat, tak dalece, że od siności, 
i niebezpiecznych znaków na całóm prawie ciele wol- 
nego niebyło mieyscu. Nie dosyć więc, źe pustradd- 
tam miłą ten naydroszy skarb nieba, spókcynosść, ale 
nadto jeszcze straciłam, jąk się wyżey powiedziało, 
moją własność i zdrowie, łzy tylko zostały dła mnie 
w udziałe. A tak, kiedy już pod stosem wszelkiego 
rodzaju nieszczęść , cierpień i utlręczeń , ledwie 
przy omdlatych dyszałam siłach : w tenczis Paci 
kiewicz na ostulki mojty fortuny, uczynił zakroy, 
zabrał dobrowolnie z puttora pada srebra siołow 
wego i kafierowego ; przywłaszezył “oraz wszel- 
ką móją bieliznę i dokumenta; dlo zatarcia zaś 
gwałiow i arbitralności sladow, z użytynii od sie- 
bie przyjaciołatni, podtug swey chęci i woli dział 
że mną, £adney formalności niemający, mójey for= 
tuny uczynił. Skutkien takowego titulo działu; 
wszystkie powyżej wyszczególnione, przy sobie za- 
trzymał zabory, inadio jeszcze wziął z majętno- 
ści mojey,dusz do tysiąca, przy inie zaś dom móy 
za Ostrą Bramą, naówczas długami obarczony po- 
został, a w rokć tysiżo ośmset dwudzieśtym trze- 
cim wszedł do Konsystorza Rzymsko- Katolickiego 
Wileńskiego o rozwod z proźbę, na jakową wtymże 
samym roků decembra siódmego złożyłam expli- 
kacyą, w.ltóręy i wszótkie moje wyjaśniłam lrzyw- 
dy, i ślubu ź Packiewiczem okazałe error. Dopioro 
więc, kiedy mąż móy Prez. JVerewkin , „okazał się 
; oje- 
mi do siebie. mnie wzywa; iw assystencyi więc jego 
działająć, zapowiadam, że i tranżukcya na połowę 
moich majątkow, i pełnomocna plenipolencya, oraz 
titulo dzidł, jato bez Żadney assystencyt opieki, bez 
JY, podpisu , słowem. bez naymnieyszey z mey strony 
refrezeniacyi i foFmalńościj te wszystkie annexa Z 
krzywdą moją utworzone zostały, tak z determina- 
cyi ustaw krajowych, żadnego zgoła niemają zna- 
czenia. I dla tego: nim o własność moję, niewól- 
nie przeż Pdokiewiczd zaużurowanąę, pruwem czy- 
nić będę; tym czasem wszelkię tegoż Packiewicza 
i działanie i tranzakta, względnie mnie źadney le- 
galności niemające, naysolenniej manifestuje, wła- 
sną podpisuję się ręką. U tego oświadczenia podpis 
nastepny : „Alexandra z Dąbrowskich HM erewki- 
nowa, Preżydeńtowa „Ziemska Białozierska, i 
|. Zgodno z Protokułem świadczę Kxpedytor 
Sipaytto. JE i 07 ed 
„.. Wolno drukować, 12 czerwca 1829 M. O2 
czapowski Cenzor. 
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,,Oświadczenie. 
„o g Oświadczenie imieniem JW- Józefa syna 
Tgnacego Sokołowskiego Chorążego PU Łuc. 
czyni'się z powoda następnego, Wr. 1520 8bra 
rg dnia zeszły Antoni Danin Slepść 4 mocy so- 
bie służącey plenipotencyi od JW. Sokołowskie- 
gowydaney,na imie swoje otrzymał Dekret prze- 
swiet, Komisyi wolą Naywyższą na interessa Ra- 
| dziwiłłowskie ustauowioney,sądzący summę na 


* 


Ogłoszenia po raz 2gi iŚci: ; 


massie Radziwiłłowskiey z procentami, i expen- 
sami prawnemi, rub.sr. 14,435. A gdy takowa 
summa jesť uiozawodną własnością JW. Soko- 
łowskiego, i sukcessorowie zeszłego Slepścia kie- 
dy maią iakie do oney stosunki, to to praw- 
nemi muszą wesprzeć dowodami; to nim nastąpi, 
oświadczający ostrzega całą publiczność, a mia- 
nowicie mających interessa w massie Radziwił. 
ażeby zsukcessorami zeszłego Dunina Ślepścia, 
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nikt w żadne nkłady o nabycie wyż wspomnio- 
«cy sammy niewelodzik, w przeciwnym razie, 

tratę przypisze własney i dobrey swcy woli, al- 
bowiem postanowieniami Komissyi już ta sum- 
ma w masie zatrzymana. datt 1829r. maja 51 
fluia na mocy płeutpotencyi podpisuję się. Pran- 
ciszęk Puciłowski Adwokat Sądu Głł. Wileń- 
skiego. yA 251 DE CZ 
Dozwala się drukować Wilno d. 51 maja 1829 r. 

$ Cenzor Leon Borowski- 
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Przedaź domow. ESE tt 
a Domy na satysłakcyą Kredgtorow prze” 


znaqzone w mieście Wilnie. pod N. 15521 


"153355, przy ulicy „Antokolskiey z ogrodem ad 
gruntem do tych domow należnym, geometry” 
czuą pomiarą Ożnaczonemi; "obywateli Jana i 
Katarzyny Cliodasewiezow, a osobno dom pod 
N. 5ga przy ulicy 'Troekiey b. Exaktora Ko- 
wiĝuskiego Marcina Sobolewskiego, przez Gu- 
bernskiego architekta z przysięgtemi ocenczy- 
kami wymierzone i otazowane, wyprzedawane 
będą na wieczność z pabliczney licytacyi wter- 
minach dnia 20 unii, 10 jaki ostatecznym dnia 
12 tegóż miesiąca jalii 1829 roku. „Zyęzący 
więc takowe domy wszystkie razem lub póo- 
sobno nabydź, raczą jawić się do, Izby Sądu Ziem. 
Pita: Wileń. o godzinie 3 z południa ;, opisanie 
zaś, pomiara jeometryczna, ocenka i waranki dla 
habyweow przepisane, każdego czasu w teyże Iz- 


biesądowey przez kancellaryą źądającym okazane - 


będą. O,eżćm Sąd Ziem. Wileń. w gazecie Ku- 
'ryera Litewskiego awizuje. 0 A 
Sędzia Ziemski Aloizy Malecki. 
4 

DG e BOB UR E N E TREE Gi 
- -5 0d Miwisterynm Wojennego Kommisso- 
ryackiego Departamentu ogłasza się, iżby Ży- 
czący podjąć się dostarczenia, dla znaydujące- 
go się w Mohilewie nad Dnieprem Szpitala woy- 
skowego lądowego, na 600 ludzi, niżey wyra- 
żonych zapasów, materyałow i prania bielizny; 
z zawarciem kontraktu na jeden lub dwa la- 
ta, ze zniżeniem cen tu położonych,, przybywali 
do tego Departamentu „w dniach 21m, 23 i 26 
miesiąca $zerwca na targi z prawnemi ewik- 
cyamì iświadectwami © prawio swojóm do bra- 
nia podradow; alboliteż z takowemiź aktami przy- 
syłali „idocowanych plenipolencyami.  Zosta- 
waje się do woli każdego życzącego, podjąć się 
dostarczenia, jednego: dwóch, Jub więcey z na« 
" śtępających dziowięciu podziałów: 10; za pud 
soli 5 ruble 14 kopiejek, miodu przaśnego pud 16 
rub: 852 kop., mąki owsianey 2 rub. iz kop., 
pud; za secinę bułek pszennych 15 rab. 8 kop., 
za czetwiert krup owsianych 29 rubli 553 kop. 
czetwiert słodu jęczmienuego 17 rub. 113 kop. 
czetwiett grochu 26 rub. > 
kopopnego 20 rub. 25 kop: czetwiert.— ore, Ġa 
pud mięsa jałowiczego 5 rub. 76% kop. , oleju 
konopnoego 13 rub. 78 kop. pud, sidła świnie- 
go topionego 15 rub. 5g kop. masła pad 17 
‘yub, za fant oliwy 2 rub. 21; kop. 5cie, Za 
viad | kwaszoney kapusty półbiałey i rub. 
5t kop.» wiadro buraków 85: kop., za pud 
cebuli szczypioru 5 rub. 65 kop: w główkach 
5 rab. 65 kop. za pad chrzanu 4 rub 54; kop. 
Zia pad, świeżey zieleniny 1 rab. 56 kop., za 
funt pieprzu czarnego 1 rub. 623 kop. śle, za 
wiadro piwa 5 rub: 20 kop.; wiadro wódki 6 


wiadro 


á . . Ą 
* kop. Siemienia' 


rub. 50;, bajelka wina portweynu 2 rob. 45% k, 
5e, Za wiadro krowiego mleka 2 rnb, 64? kop., 
za secinę jay. kurzych 2 rab. 98%} kop. 6e, Za 
pud mięty uiemieckiey, 16 rub. 127 kop., za 
funt cnkru melisa 1 rub. 343 kop., funt my 
dła wołogodzkiego 56 kop., funt krochmału 
681 kop., fant laku N. 1, 5 rub. 353 kop. N. 
2go 1 rub. 683 kop., nici kręconych. białych 1 
tub. 38.kop., smoły szewieckiey funt 52% kop. 
snoły płynney czyli dziegciu fant 16 kop. Ty- 
tunia w liściach. 15 kop. funt; za rezę papie- 
ra N. igo 15 rnb. N. 2g0 12, rub. 50 kop., N. 
5go g rub. 15 kop., bibuły 5 rub. 64: kop., 
za butelkę atramentu tub. 1 kop. 58. Setnia 
piór do pisania,72 kop, ,* czetwiert owsa 12 
ruh, 215 kop.: Pud siana 562 kop. pud kredy 
2 rub. 552. Wapna palonego 66ż.kop. Wóz 
7miopadowy słomy Żytniey, 1 rub. 76 kop. pud 
otrąb, pszeunych 1 rub. 5gż kop.;, za secinę 
szpilek mosiężnych 6g? kop: Arszyn tasiem 
płociennych 7) kop., każda truna 4 tuh, 
16: kop., sztuka psiey skóry/ białey 2 rub. 40 
kop., za dziesięć par wieników 55 kop. 7e, 
sążeń drew sosnowych i jodłowych jedńopo- 
łannych miary w polanie od 10 do 12 wiersz= ` 
kow 5 rub, 682 kop., sążeń drew „trzypolan= 
nych miary polan od 8 do 10 ćwierci 15 rubli 
48; kop. ża pobielanie miedzianych naczyń, od 
puda, po 6 rub., i gte, ogólnie; za pranie szpiy 
talney bielizny co pora od każdego, chorego po 
8 kop. Ze wszystkich wyżey oznaczonych con 
potrąca się odstępnego z każdego rubla od bia- 
łeżo chleba po 17 kop., z dalszych zaś zapa 
sow i od pobielania naczyń mićdzianych po 2 
kop., a od prania bielizny po, 5 kop. assygna= 
cyami. Nadto potrzebne zapasy i lekarskie ma- 
teryały , „na których dostarczenie jeszcze , cen 
nie odkryto, odnoszące się do wyżey opisanych 
podziałow : do pierwszego krupy jęczmienne ; 
perłowe, smoleńskie i pszenne, jęczmień czy- 
szezony i patoka, do 2go łóy barani i woło» 
wy, pęcherze wołowe, kury, cielęcina, barani- 
pa, ołey lniany, makowy i orzechowy, stynka; 
ryba suszona i świeża, do trzeciego marchew , 
rzepak, gorczyca, czosnek, „chmiel, świeże ja- 
gody berberysowe; winogrony niedoyrzałe, wi- 
Śnie, melony, bruśnicy, żurowiny,, czarne, po- 
rzeczki, które z nich tańsze ; albo sok cgtry- 
nowy , jagody jadłowcowe , herbata s, szałwia; 
do czwartego: zbileń, i do szóstego wosk Żół- 
ty, mydło czarne smolne, smołka, do kadzenia; 
siarka, papier do pakowania, starzyzua, igły, 
pijawki żywo, flanela i węgle brzozowe. o, 

Zgodno Zarządzający oddziałem Maximow. 
Ż autentykiem zgodził za Naczelnika Sto» 


ła: Judin. PSL 


|, > Publiczna przedaź..+> 6 1, 
|. , 8 OQdlLitewsko-Wileńskiego Rządu Guber- 
nialnego ogłasza się, na uskutecznienię uzyska- 
nia od obywatela Ważyńskiego arendowney. nie- 
dopłaty ża dzierżawę w arendowney  possesyi 
Skarbowego Starostwa Krewskiego , wynoszą* 
cey w ogóle 5,649 rubli srebrem, przeznaczo- 
no na publiczną przedaż będący pod ewikcją 
majątek tegoż Ważyńskiego,Murowana Oszmian* 
ka uazywany, w powiecie Oszmiańskim, w, któe 
rym 135, dusz płei, męzkiey , oceniony 8,53 4 
ruble 88; kop. srebr. ; a zatym chcący kopić 
ten majątek wechcą przybywać dotego Radi 

(57 
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w terminach do targn przeznaczonych , pier- 
wszym 2, drugim 4, dniach przyszłego julii, a 
trzecim ostatecznym we trzy miesiące od dnia 
pierwszego wydrukowania , które poźniey na- 
stapi w Sankt*petersbarskich lub Moskiewskich 
publicznych gazetach. Junii 8 dnia 1829 iroku. 
Assesor Szulc. | 
Sekretarz Kowalenok. 


3 Witebska Izba Powszechney Opieki ni- 
nieyszćm ogłasza: iź w niey za dług z przyczy” 
ny uchybienia terminu, będzie przedawany z pu- 
blicznego aukcyynego targu, mnrowany browar 
piwny, będący w mieście Witebsku, należący 
do Witebskiego mieszczanina Walfa Mejerso- 
na, O terminach targow uwiadomiono będcie 
osóbno. Buchalter Taranczuk. 


5 Witebska Izba Powszechney Opieki ni- 
nieyszćm obwieszcza , iż w niey za dług chy- 
bionego terminu obywatela powiatu Witebskie- 
go, radcy dworu Józefa i assessora kollegial- 
nego Piotra Szawernowskich, przedawany bę- 
dzie z publicznego aukcyynego targu majątek 
nieruchomy „ położony w powiecie witebskim 
we wsiach: Piotropolu 5, Justynianowie 2, Bo- 
brach 5, Zabieżynie 10, Dobrynie 17 i dwor- 
nych 12, w ogóle 51 dusz płci męzkiey, zapi- 
sanych podłng rewizyi 1816 rokn, z narodzone- 
mi po niey, z gruntami i ze wszystkiemi do nich 
przynależnościami. O terminach targow uwia- 
domiono będzie osobno. 

Bachalter Taranczuk. 


5 Witebska Izba Powszechney Opieki ni- 
nieyszćm ogłasza , iż w niey za dług niedotrzy- 
manego terminu zmarłt o radcy stanu Jana 
syna Leona Szuszki, przeuawany będzie z pu- 
blicznego aukcyynego targu , nieruchomy jego 
majątek , położony w gubernii witebskiey, w 
powiecie surażskim, we wsi Miszutkach , rze- 
czywiście znaydujących się włościan 46 i dwor- 
skich 1, w ogóle 47 dusz płci męzkiey, z zie- 
mia i ze wszystkiemi do nich przynależnościa- 
mi. O terminach targów uwiadomiono będzie 
osóbno. Buchalter Taranczuk. 


5 Witebska Izba Powszechney Opieki ni- 
ńieyszym ogłasza , iż w niey za dług niedotrzy- 
manego terminu, przedawany będzie z publicz- 
nego aukcyynego targu, murowany trzypiętro- 
wy dom z placem w mieście Witebsku znay- 
dujący się, należący do wtiebskiego mieszcza- 
nina Chaima Aryjewicza Etyhina. Dla czego 
terminy targow naznaczone teraźnieyszego 1829 
roku w dniach 16, 18 i 21 septembra. 

Buchalter Taranczuk. 


3 Witebska Izba Powszechney Opieki ni- 
nieyszym ogłasza, iż w niey za dług niedotrzy- 
mauego terminu, będzie przedawany z pablicz- 
nngo aukcyynego targu, należący do witebskiey 
mieszozanki Beyli Miucowey, murowany trzy- 
piętrowy dom, znaydający się w mieście Witeb- 
sku; dla czego terminy targow naznaczone te- 
go 1829 roku w dniach 16, 18 i 21 septembra, 

Buchalter Taranczuk. 


5 Witebska Izba powszechney Opieki nid 


nieyszém ogłasza, iĉ w niey za dług niedotrzy* 


| manego terminu witebskiego mieszczanina Ley+ 


by Hurewicza, będzie przedawany z publiczne” 
go aukcyynego targu, dom jego drewniany ł 
przy nim oficyna na murowanym fundamencie 
z dalszym zabudowaniem, w m. Witebsku poło= 
żony, dla czego terminy targow naznaczone te= 
go 1829 roku w dniach 16, 18 i 21 septembraa 
Buchalter Taranczak 


5 Witebska Izba powszechney Opieki ni= 
nieyszćm ogłasza, iż w niey za dług niedotrzy= 
manego termiun witebskiego mieszczanina Ga- 
bryela Rabinowicza z towarzyszami, będzie prze- 
dawany z publicznego aukcyynego targu, muro- 
wany spólny ich dom, w mieście Witebsku po- 
łożomy; dla czego terminy targow naznaczone 
w dniach 16, 18, i 21 septembra, 

Buchalter Taranczuk. 


3 Od Podolskiey Izby Powszechney Opie- 
ki ninieyszćm ogłasza się, iż na przedaż danego 
na ewikcyą tey Izbie, dla niedotrzymanego ter- 
minu, domu murowanego kamienieckich Żydów 
Jety Ester isyna jey Kuratora Szymana Jesia 
lckowicza Cymermanów w m. Kamieńcu poło- 
Żonego, otaxowanego 5,017 rubli assyg. na wzy= 
skanie długu z pożyczki kamienieckiego miesz- 
kańca Żyda, Dawida Sobelmana w tey Izhie wy- 
noszącego prócz'procentow 1,500 rubli assyg. 


, naznaczone dla targow terminy w dniach zszy 


17go, 2gi 19go i Sci ostateczny 23go nadchodzą” 
cego miesiąca czerwca; chcący kupić ten dom 
raczą przybywąć do Izby Powszechney Opieki 
w dniach pomienionych o godzinie 11tey zrana 
i widzieć przedającego się domu inwentarz i wa= 
runki. Sprawniący obowiązki Sekretarza Sza- 
niawski. 


3 Od Mohilewskiey Izby powszechney O+ 
pieki ninieyszćm ogłasza się, iż w niey przezna- 
czony na przedaż majątek nieruchomy dla uchy- 
bionego terminu, Obywatela Powiata Czerykow- 
skiego Ignacego Bielackiego, we wsi Lukiniczach 
17 płci męzkiey włościauskich dusz znaydują= 
cych się podług ostatniey rewizyi, z ich mają- 
tkiem, ziemią, i pańskiem zabudowaniem, otaxo= 
wany podług 1oletniey zbiorowey intraty 2,400 
rubli; jakie zaś będą naznaczone terminy, o tema. 
będzie ogłoszono osobno przez wydrukowane 
w publicznych gazetach obwieszczenie. 

| Sekretarz Hołyński, 


5 Od Mohilewskiey Izby Powszechnsy O- 
pieki ogłaszasię, iż w niey przeznaczony na publi- 
czną przedaż majątek Obywatela Powiatu Piotra 
Czerniewskiego, położony w czerykowskim Po- 
wiecie we wsi Grygorowce 50 i Saraczynie 12, 
wszystkich 42 męzkiey płci włościańskich dusz 
znaydujących się podług ostatniey rewizyi z ich- 
zmajątkiem, ziemią i zabudowaniem pańskiem, o 
ceniony podług 1oletniey zbiorowey intraty 
12,280 rubli, za nieopłatę należnego Izbie dła- 
gu; Życzący zaś dla jego kupienia ażeby przy- 
bywali na terminy w dniach 2go, 5gó i 8go ok- 
tobra tego roku. Sekretarz Hołyński. 


